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Z pomocą dla powodzian
– Warto zaznaczyć, że nasze miasta partner-

skie, Sokołów Podlaski oraz Jēkabpils, natych-
miast zwróciły się do nas z pytaniem o sytuację 
w Czerwionce-Leszczynach i zadeklarowały chęć 
udzielenia pomocy. To piękny gest solidarności, 
wsparcia i przyjaźni pomiędzy naszymi miastami. 
Na szczęście nasi mieszkańcy nie potrzebowali 
pomocy na taką skalę, więc przedstawiciele miast 
partnerskich zadeklarowali wsparcie dla terenów 
południowo-zachodniej Polski – mówi burmistrz 
Wiesław Janiszewski.

W pomoc dla powodzian zaangażowali się także 
mieszkańcy gminy i miasta. Ruszyła zbiórka darów 

w Bibliotece Publicznej w Czerwionce-Leszczy-
nach. Ten „magazyn” szybko się zapełnił i uru-
chomione zostały nowe przestrzenie, tym razem 
w Miejskim Ośrodku Kultury.

– Darów przybywało w błyskawicznym tem-
pie. Zgłaszali się do nas indywidualni mieszkań-
cy, jednostki OSP, sołectwa, szkoły i przedszkola. 
Z pierwszym transportem darów wyruszył Pan 
Adam Pisarek z Czuchowa, użyczając swojego sa-
mochodu. Dary trafiły do Dusznik Zdroju, gdzie 
przebywali także strażacy z OSP Szczejkowice, 
udzielając pomocy powodzianom. Po zakończonej 
zbiórce ogromna ilość darów tirem wyruszyła do 
Ząbkowic Śląskich. To adres wskazany przez Dol-
nośląski Urząd Wojewódzki, po szczegółowym za-
sięgnięciu opinii dotyczących ilości i rodzaju przy-
gotowanego wsparcia. Z magazynu w Ząbkowicach 
dary trafiają do potrzebujących – wyjaśnia Hanna 
Piórecka-Nowak, rzecznik UGiM, która koordy-
nowała akcję zbiórki darów. Samochód i transport 
tym razem zaoferowała firma Ptak-Trans Usługi 
transportowe Ptak Jan.

Burmistrz W. Janiszewski serdecznie dziękuje 
za otwarte serca wszystkim, którzy włączyli się 
w pomoc dla powodzian. K.M.

Sytuacja mieszkańców południowo-zachodniej części Polski, którzy walczyli i wciąż 
zmagają się ze skutkami powodzi, jest dramatyczna. Gmina i miasto Czerwionka-Lesz-
czyny zorganizowała zbiórkę na rzecz potrzebujących.
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W hołdzie  
weteranom
W Dzień Weterana Walk o Niepodległość Rzeczy-
pospolitej Polskiej, który obchodzimy 1 września, 
rokrocznie nasze władze samorządowe spotykają 
się ze środowiskiem kombatantów. W tym roku 
reprezentowała je Justyna Palarz, prezes miej-
scowego Koła Związku Kombatantów RP i Byłych 
Więźniów Politycznych. 

Symboliczną wiązankę kwiatów wręczył jej bur-
mistrz Wiesław Janiszewski w obecności prze-
wodniczącego Rady Miejskiej Artura Soli, sekre-
tarz gminy Justyny Domżoł, radnej Jolanty Szejki 
oraz Marioli Czajkowskiej, dyrektor Miejskiego 
Ośrodka Kultury w Czerwionce-Leszczynach. 

Święto Plonów
Już tradycyjnie w każdym sołectwie oraz dzielni-
cach Czuchów i Dębieńsko jak co roku odbywały 
się uroczystości dożynkowe, w których organizację 
angażuje się spora część lokalnych społeczności. 
Najważniejszy element tych wydarzeń stanowi 
symboliczne przekazanie bochnów chleba na ręce 
włodarzy gminy i miasta. Stąd obecność przedsta-
wicieli władz samorządowych. 
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Cześć i chwała… 
naszym strażakom
Gładkie słówka pod adresem strażaków 
padają najczęściej w maju, na św. Floria-
na. A to z ust miłościwie panujących, a to 
z ambony, choć frekwencyjnego szału na-
wet wówczas nie ma, w kościołach. Chlub-
ny wyjątek wśród kaznodziejów stanowił 
ks. Adrian, swego czasu wikariusz dębień-
ski, poza wszystkim kapelan, jeden z dru-
hów miejscowej OSP. Co do reszty… – słowa 
uznania, podziwu i wdzięczności słyszymy 
zewsząd, gdy prawdziwa trwoga, a żywioły 
w natarciu.

Jeśli wierzyć klimatologom, będzie tylko gorzej. Niby 
widać to gołym okiem, ale dopiero takie zdarzenia jak 
powódź w skali makro uczą po-
kory. To wtedy oczy strapionych 
zwracają się ku ratownikom. Jedni 
to zawodowcy, drudzy – ochotni-
cy, lecz nie dość skuteczne były-
by akcje ratownicze tych pierw-
szych, gdyby nie zastępcy właśnie 
ochotników – zadeklarowanych, 
odpowiednio wyszkolonych i go-
towych na każde niemal zawołanie ludzi w potrzebie, 
a ściślej rzecz biorąc, w nieszczęściu. Gdyby tylko ich 
służba zależała od szczerych chęci, dobrej woli, tudzież 
poświęcenia, byłoby super. Tu jednak trzeba odpowied-
niego zaplecza, w tym specjalistycznego sprzętu. A to… 
kosztuje. Kwoty wydatkowane z budżetu gminy idą 
w miliony zł, co czasem budzi zdziwienie mniej wtajem-
niczonych. Niektórym wydaje się nawet, że to fanaberie, 
bo ileż jednostek OSP można wspomagać, tyle że jak 
przychodzi kataklizm, to zmienia się też optyka.

Nie wdając się przypadkiem w politykę, śmiało 
można założyć, że dla oczekujących pomocy najmniej 
istotne jest to, z jakiego funduszu (nie)sprawiedliwości 
został zakupiony strażacki wóz i jego niezbędne wypo-
sażenie. Ważne, aby był. A co równie ważne, aby byli lu-
dzie, którzy nie bacząc na koniunkturalizm, ruszą ofiar-
nie na pomoc. Chwała im za to, bo dziś coraz trudniej 
o pełne oddanie, wliczając w to przecież nie tylko sam 
udział w akcjach, lecz także odpowiednie wyszkolenie. 
Stąd zasadnicza różnica między pospolitym ruszeniem 
i solidarnością rodaków a dyspozycyjnością członków 
OSP, którzy stale czuwają, dzieląc swój czas na wie-
le innych obowiązków. Przy tej okazji warto szepnąć 
słówko młodzieży, aby brała przykład z prawdziwych 
bohaterów i poszła w ich ślady. Tu ukłon w stronę star-
szych wiekiem – ich doświadczenie i postawa zdają się 
być bezcenne, nie wspominając o autorytecie godnym 
naśladowania.

Świat się zmienia, co nie jest 
teraz może zbyt odkrywcze, ale 
istotne dla świadomości skut-
ków rozchwiania ekosystemu. 
Wiele wskazuje na to, że ano-
malie stawać się będą (powo-
li?) normą, biorąc pod uwagę 
upały, susze, powodzie, tornada 
i udział człowieka w degradacji 

środowiska przyrodniczego. Jakkolwiek będzie – mniej 
lub bardziej… katastroficznie – nic akurat nie wskazuje 
na to, aby strażaków, ochotników, ratowników i im po-
dobnych mogło być mniej. Wręcz przeciwnie. Oby więc 
ich nie zabrakło, oczywiście w przeciwieństwie do wy-
zwań związanych z potrzebą ratowania ludzi i mienia. 
I oby nikomu nawet się nie przyśniło, że damy sobie 
bez nich radę.

Robert Ratajczak

Teraz każda powódź 
to dla nas egzamin

Wyjątkowo obfite opady deszczu stanowiły 
w wielu częściach kraju prawdziwe wyzwanie 
dla służb odpowiedzialnych za bezpieczeństwo 
mieszkańców, ich domostw i wspólne mienie. 
Wprawdzie zagrożenie powodzią nie ominę-
ło również naszych terenów, ale na szczęście 
dzięki powszechnej mobilizacji w porę zadzia-
łały odpowiednie systemy. Uniknęliśmy po-
ważnych strat – komentuje burmistrz Wiesław 
Janiszewski.

Choć nie sposób przewidzieć rozmiaru żywiołu, z ja-
kim przychodzi się mierzyć, to biorąc pod uwagę do-
świadczenia lat ubiegłych, można koncentrować się na 
miejscach zazwyczaj najbardziej zagrożonych. Nieprze-
widywana okazała się natomiast sytuacja w Bełku, gdzie 
ilość wody napływającej z pól okazała się tak duża, że 
doszło do podtopienia szkoły. W takim więc przypadku 
możemy mówić o wyłonieniu się tak zwanego słabego 
punktu na mapie zagrożeń. Pozostaje wyciągnąć wnioski, 
które być może wskażą na potrzebę modernizacji rowów 
melioracyjnych lub budowę kolektora. Kluczowa jest tu 
współpraca między gminą ze Spółką Wodną, przy czym 
niezwykle istotne znaczenie mają także wydatki z budże-

tu gminy na wyposażenie na-
szych straży. Mam tu również 
na myśli fundusze zewnętrzne 
pozyskiwane przez gminę. To 
właśnie w takich sytuacjach 
okazuje się najbardziej, jak 
zasadne i celowe są to wydat-
ki. Na przestrzeni ostatnich lat 
były one znaczące, co doprowa-
dziło do sytuacji, iż niemal każda jednostka ma nowocze-
sny sprzęt i wyposażenie.

Mobilizacja służb w chwili zagrożenia to jedno, lecz 
chciałbym przy tej okazji podkreślić ogromną solidarność 
naszych mieszkańców z tymi, którzy ucierpieli z powodu 
ostatniej fali powodziowej w dorzeczu Odry i Nysy Kłodz-
kiej. Z gminy i miasta Czerwionka-Leszczyny wyruszyło 
na Dolny Śląsk i Opolszczyznę kilka transportów z tym, 
co ofiarowywali sami mieszkańcy. Wiem także, iż na apel 
powodzian odpowiedziało mnóstwo osób, które dokony-
wały wpłat na wskazane konta. To świadectwo auten-
tycznej solidarności, za którą pragnę serdecznie podzię-
kować. Jak wiemy, potrzeby ofiar powodzi są ogromne, 
nawet wciąż jeszcze trudne do oszacowania, skąd ape-
luję o dalszą pomoc nie tylko w obliczu zbliżającej się 
zimy, lecz także bardzo kosztownej odbudowy. Relacje 
w środkach masowego przekazu ukazują rozmiar znisz-
czeń i strat, z którymi miejscowe społeczności i władze 
samorządowe z pewnością długo jeszcze będę zmuszone 
się zmagać. Każda pomoc wydaje się tam nieoceniona, 
także nasza.
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Plon niesiemy, 
Korowód dożynkowych uroczystości podobnie jak w ubiegłym roku zainaugurowano 
w Przegędzy, gdzie w ostatnią niedzielę sierpnia dziękczynną mszę św. odprawił miej-
scowy proboszcz, ks. Kazimierz Cichoń. Przybyłych tu gości witał sołtys, zarazem 
radny Gabriel Breguła, a byli wśród nich burmistrz Wiesław Janiszewski, przewodni-
czący Rady Miejskiej Artur Sola, przewodniczący Rady Powiatu Rybnickiego Cezary 
Rajca, pełnomocnik burmistrza Aleksandra Chudzik, radne Izabela Rajca i Bożena 
Żemła oraz radny Janusz Szołtysek. Honory dożynkowych starostów pełnili Agnieszka 
i Stefan Jonderko.

Tydzień później świętowano w Szczejko-
wicach. Już w sobotę odbył się tu piknik ro-
dzinny, zaś w niedzielę podczas mszy św., któ-
rą odprawił miejscowy proboszcz ks. Jacek 
Ostrowski, dożynkowe bochny chleba z rąk 
starostów Renaty i Pawła Klimuk przyjęli 
burmistrz Wiesław Janiszewski i przewodni-
czący Rady Artur Sola w obecności m.in. peł-
nomocnik burmistrza Aleksandry Chudzik, 
radnego Eugeniusza Adamca, sołtysa Ryszar-

da Bluszcza i dyrektor Miejskiego Ośrodka 
Kultury w Czerwionce-Leszczynach Marioli 
Czajkowskiej. 

W tym czasie w Dębieńsku dziękczynną 
mszę św. koncelebrowali ks. Roman Kiwa-
dowicz – proboszcz miejscowej parafii, za-
razem dziekan Dekanatu Dębieńsko – oraz 
były dziekan i proboszcz parafii w Czerwion-
ce ks. Antoni Szczypka. Starostami dożynek 
byli tutaj Anna i Sylwester Duraj, zaś wła-
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plon
dze samorządowe reprezentowali wicestarosta 
rybnicki Marek Profaska i sekretarz gminy 
Justyna Domżoł. Z kolei w Czuchowie prócz 
wicestarosty M. Profaski zagościli m.in. wice-
burmistrz Andrzej Raudner, przewodniczący 
Rady Powiatu Cezary Rajca i radna Izabela 
Rajca. Gospodarzem uroczystości był miejsco-
wy duszpasterz, ks. Krzysztof Jonczyk, litur-
gię mszalną uświetnił chór parafialny „Magni-
ficat” pod dyrekcją Stefanii Szyp, zaś honory 
dożynkowych starostów czynili Monika i An-
toni Szewczyk.

W Książenicach korowód dożynkowy odbył 
się wprawdzie jak co roku, lecz tym razem w so-
botę, z „metą” na klubowym boisku, natomiast 
dziękczynną mszę św. ks. Roman Laksa od-
prawił już tradycyjnie w niedzielę. Co do koro-

DĘBIEŃSKO

CZUCHÓW
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KSIĄŻENICE

PALOWICE
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wodu, był on oczywiście największą i co roku 
najbardziej wyczekiwaną atrakcją. Tym razem 
na jego czele jechał traktorem sołtys Tomasz 
Holeczki, za nim podążali na wozach m.in. bur-
mistrz Wiesław Janiszewski, przewodniczący 
Rady Miejskiej Artur Sola, wicestarosta ryb-
nicki Marek Profaska, przewodniczący Rady 
Powiatu Cezary Rajca, radna Izabela Rajca 
oraz książenicki radny Marcin Markiewka. 
Szczególną uwagę przyciągali pozostali uczest-
nicy korowodu, których jak zawsze można było 
podziwiać za pomysłowy wystrój i zabawne ha-
sła zdobiące ich pojazdy. Dodajmy, że w tym 
roku starostami święta plonów byli Bożena 
i Adam Radeccy.

Dożynkowy korowód jest również specjal-
nością Palowic, zatem tradycji stało się zadość, 
gdy wszyscy razem wyruszyli spod kapliczki 
św. Jana Nepomucena do kościoła, w którym 
mszę św. odprawił ks. Piotr Siemianowski, 
miejscowy proboszcz. Następnie, już podczas 
festynu w rejonie boiska, Magdalena i Da-
riusz Jurczyga jako tegoroczni starostowie 
dożynek złożyli na ręce burmistrza Wiesława 
Janiszewskiego symboliczny bochen chleba. 
Władze samorządowe reprezentowali także 
przewodniczący Rady Miejskiej Artur Sola, 
wicestarosta rybnicki Marek Profaska oraz 
sołtys Palowic, a jednocześnie radna Dominika 
Baranowicz. W niedzielę natomiast świętowa-
no w Stanowicach, gdzie uczestników dożynek 
zgromadziła msza św., którą w miejscowym 
kościele odprawił ks. Dariusz Gembala. Tu 
na ręce włodarza gminy i miasta wypiek sym-
bolizujący urodzaj złożyli Sylwia i Krzysztof 
Rojek, zaś w gronie samorządowców pojawi-
li się wicestarosta rybnicki Marek Profaska, 
przewodniczący Rady Powiatu Cezary Rajca, 
przewodniczący Rady Miejskiej Artur Sola, 
wiceprzewodniczący Marcin Stempniak oraz 
radne Izabela Rajca i Urszula Menżyk, sołtys 
Stanowic.

Podobnie jak rok temu ostatnia z dożynko-
wych uroczystości odbyła się w Bełku, gdzie 
dziękczynną mszę św. koncelebrowali ks. Kon-
rad Opitek i ks. Michał Orlik, odpowiednio 
były i nowy proboszcz miejscowej parafii. Sta-
rostami dożynek byli tutaj Krystyna Gawlik 
i Rajmund Malik, zaś w gronie uczestników 
dożynkowej uroczystości znaleźli się m.in. wi-
cestarosta rybnicki Marek Profaska, przewod-
niczący Rady Powiatu Cezary Rajca, przewod-
niczący Rady Miejskiej Artur Sola, radne Iza-
bela Rajca i Jolanta Szejka – sołtys Bełku oraz 
radny Eugeniusz Adamiec. (r)

STANOWICE
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Zespoły „Zygzak” i „Rytm” 
po Mistrzostwach Świata

W ostatnich dniach sierpnia w czeskiej 
Ostrawie odbyły się Mistrzostwa Świa-
ta Mażoretek (XI. World Championship 
Majorettes Sport), które stanowią nieja-
ko zwieńczenie sezonu, wszak wcześniej 
odbywają się mistrzostwa krajowe, ale 
także Mistrzostwa Europy. Dla obu na-
szych zespołów z Miejskiego Ośrodka 
Kultury – Formacji Tanecznej „Zygzak” 
oraz Zespołu Tańca Nowoczesnego 
„Rytm” – był to okres wytężonej pracy, 
wyjątkowych emocji, aż po zasłużone po-
wody do satysfakcji.

Jeszcze przed wakacjami wysiłki naszych dziew-
cząt z obu zespołów tanecznych koncentrowały się 
na zawodach o randze międzynarodowej, czyli na 
Mistrzostwach i Pucharze Europy Mażoretek Fede-
racji IFMS. – To były niesamowite trzy dni zwień-
czone pięknymi wynikami. Nasze dziewczęta ciężko 
pracowały cały sezon i mimo wielu przeciwności 

spisały się wspaniale. Jesteśmy z nich dumni i one 
też powinny być z siebie dumne – komentuje Ka-
tarzyna Grzegorzek, kierownik artystyczny For-
macji Tanecznej „Zygzak”. Dorobek kilkunastu 
medali mówi sam za siebie, przy czym gwoli ści-
słości w poszczególnych kategoriach przedstawia-
nia się on następująco: złoto i tytuł Mistrza Europy 
– w kat. baton sport mini formacja juniorki, w kat. 
flaga solo seniorki (Izabela Borkowska), w kat. 
flaga solo juniorki (Amelia Dzbanuszek); srebro 
i tytuł Wicemistrza Europy – w kat. baton sport 
mini formacja seniorki, w kat. flaga scena senior-
ki, w kat. flaga mini formacja seniorki, w kat. flaga 
duo/trio juniorki (Dorota Olenicz, Wiktoria Górec-
ka, Patrycja Wąsiewska), w kat. baton sport solo se-
niorki (Izabela Borkowska), w kat. baton sport solo 
juniorki (Amelia Dzbanuszek); brąz i tytuł II Wice-
mistrza Europy – w kat. baton sport scena seniorki, 
w kat. baton sport scena kadetki, w kat. 2xbaton 
solo seniorki (Izabela Borkowska). Tuż za podium 
znalazły się Julia Juda (V miejsce w kat. flaga solo 
juniorki) oraz Zuzanna Wawrzonkowska (IV miej-
sce w kat. baton sport solo kadetki). Ponadto w Pu-
charze Europy dwie grupy „Zygzaka” zdobyłyśmy 
złota – w kat. baton classic scena seniorki oraz 
w kat. baton classic scena kadetki. W uznaniu wy-
ników uzyskiwanych od 2013 r. na mistrzostwach 
organizowanych przez Federację IFMS pucharem 
z rąk wiceprezydent IFMS Marty Pavelkovej zosta-
ła uhonorowana Katarzyna Grzegorzek.

W przypadku Zespołu Tańca Nowoczesnego 
„Rytm” dorobek medalowy jest wprawdzie skrom-
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niejszy, ale też trzeba zauważyć, że w mistrzo-
stwach organizowanych przez IFMS podopiecz-
ne Beaty Gużdy-Krzyżaniak startowały po raz 
pierwszy. Tym bardziej warto odnotować ich suk-
ces w postaci brązowego medalu i tytułu II Wice-
mistrza Europy w kat. scena pompon seniorki) oraz 
wysokie lokaty tuż za podium, czym wyróżniły się 
Emilia Lasocka, Natalia Bończyk, Agata Grajca-
rek, Martyna Tkocz oraz mini formacja seniorek.

Ogromne emocje towarzyszyły naszym zespo-
łom, gdy stawką de facto sportowych zmagań sta-
ły się mistrzostwa o najwyższej randzie rozegrane 
w czeskiej Ostrawie. – 10 lat temu w takich dys-
cyplinach jak „baton” zajmowaliśmy ostatnie lub 
jedne z ostatnich miejsc, ale dzięki pracy i wytrwa-
łości dotarłyśmy do miejsca, w którego możemy być 
dumne jak jeszcze nigdy nie byliśmy. W trakcie 
czterech dni zmagań sportowych polskie zespoły 
zdobyły łącznie 69 medali, a kolejne 41 prezen-
tacji znalazło się w pierwszej szóstce – informuje 
K. Grzegorzek. Dodajmy, że sam „Zygzak” wrócił 
z Ostrawy z dorobkiem 17 medali, w tym 9 zło-
tych, 7 srebrnych i jednym brązowym. Złoto i ty-
tuł Mistrza Świata zdobyły grupy „Zygzak” w kat. 
baton scena senior, „Mały Zygzak” w kat. baton 
scena kadet, „Zygzak” w kat. flaga scena junior+-
senior, M. Achtelik, J. Olczak i A. Palenga w kat. 
flaga duo/trio senior, W. Górecka, D. Olenicz i P. 
Wąsiewska w kat. flaga duo/trio kadet+junior, Iza-
bela Borkowska w kat. flaga solo senior, Amelia 
Dzbanuszek w kat. flaga solo junior; srebro i tytuł 
Wicemistrza Świata – grupa „Zygzak” w kat. baton 
mini formacja junior, Izabela Borkowska w kat. 
baton solo senior starsi, Amelia Dzbanuszek w kat. 
baton solo junior, Zuzanna Wawrzonkowska w kat. 
baton solo kadet, grupa „Zygzak” w kat. 2xbaron 
mini formacja junior+senior, Izabela Borkowska 
w kat. 2xbaton solo senior, „Zygzak” w kat. flaga 
mini formacja junior+senior; brąz i tytuł II Wi-
cemistrza Świata – Julia Juda w kat. solo junior.

W Pucharze Świata I miejsce i złoty medal zdo-
były grupa „Zygzak” w kat. classic baton scena se-
nior oraz grupa „Mały Zygzak” w kat. classic ba-
ton scena kadet. – Wszystkim zespołom należą się 
ogromne gratulacje – podsumowuje K. Grzegorzek. 

Z kolei Beata Gużda-Krzyżaniak o występie 
swoich podopiecznych z Zespołu Tańca Nowo-
czesnego „Rytm” tak napisała w facebookowym 
komentarzu: Kochane Seniorki, wspólnie dokona-
łyśmy rzeczy „prawie niemożliwej”. Spełniłyśmy 
swoje najskrytsze marzenie i stanęłyśmy na podium 
Mistrzostw Świata Mażoretek Federacji IFMS. Zo-
stałyśmy Pierwszymi Wicemistrzyniami Świata 
w naszej ulubionej kategorii, którą jest formacja 
pompon seniorki. (…). Na ten sukces pracowałyśmy 
z wielką intensywnością i wdzięcznością, że mo-
żemy się rozwijać i tańczyć. Ten dzień zostanie na 
zawsze w naszej pamięci i w naszych sercach! Po-
zostałe lokaty sprawiły nam również wiele radości. 
A chodzi – dodajmy – o IV miejsce w kat. mini for-
macja pompon seniorki, VI miejsce Emilii Lasoc-
kiej i Natalii Bończyk w kat. duet pompon seniorki 
oraz VII miejsce wcześniej wspomnianej Emilii 
w kat. solo pompon seniorki. Co więcej, w Pucha-
rze Świata Natalia Bończyk zdobyła srebrny medal, 
co stanowi największy sukces w jej karierze. (r)

30 sierpnia w leszczyńskim Zameczku 
odbył się wernisaż wystawy malarstwa 
i rzeźby Czesława Żemły pt. „Moja ostat-
nia wystawa” połączony z potańcówką 
w stylu retro przy dźwiękach „Kapeli 
z Naszego Miasteczka”. Organizatorem 
tego wydarzenia była miejscowa placówka 
Ośrodka Pomocy Społecznej oraz MOK.

Moja ostatnia  
wystawa

Pochodzący z Czerwionki artysta chętnie wyko-
rzystuje w swoich pracach motywy architektonicz-
ne, sakralne i przyrodnicze, nasyca swe dzieła ży-
wymi kolorami oraz eksperymentuje z technikami. 
Od 45 lat związany jest z amatorskim ruchem ar-
tystycznym – początkowo w Domu Kultury kopal-
ni „Dębieńsko”, a następnie w Miejskim Ośrodku 
Kultury w Czerwionce-Leszczynach. Założyciel 
śląskiej kapeli i kabaretu podwórkowego „Trzy 
Ofiary Drogi do Europy” oraz „Kapeli z Naszego 
Miasteczka”. Sam o sobie mówi – coś tam pisza, 
rzeźbia, maluja, grom, śpiewom i recytuja.

W czasie wernisażu mogliśmy poznać historię 
pierwszej i ostatniej pracy Cz. Żemły oraz dowie-
dzieć się, skąd właśnie taki tytuł wystawy.
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Miała ona sto talarów, sto talarów, i pieszczyń złoty i fortuszek wyszywany swojij 
roboty… – tak, tak, to talary się liczyły w posagu, za talary nabywano gospo-

darstwa, konie i krowy, talary były tą najbardziej pożądaną „mamoną” naszych 
pradziadków. Jakże starannie chowane w skrzyniach, i różnych zakamarkach, 
i jakże niechętnie wydawane, obracane w ręku wiele razy kiedy wypadło się 
ich pozbyć. Najlepiej schować dobrze i dokładać…

Na co wydawano, na co oszczędzano? O, 
na pewno nie na meble, czy ubrania. Meble 
kupowało się raz na życie, a ubrania nosiło, 
póki się nie zdarło. Był jeden odświętny ze-
staw, a na co dzień „dłuży łotanego niż no-
wego”. Marzeniem pradziadków było pod-
niesienie statusu. To, na czym im naprawdę 
zależało, na co ściskali te grosze, to było… 
powiększenie gospodarstwa. A więc dokupie-
nie jeszcze kawałka pola, łączki, dokupienie 
krowy i prosiąt. Im większy gospodarz, tym 
bardziej szanowany… Młode małżeństwa 
oszczędzały na budowę własnego domu. Wte-
dy nie brało się kredytów. Rodzice dorasta-
jących dzieci oszczędzali na wiana, a ludzie 
starsi na… pogrzeb.

Młodzi, którzy już pracowali na siebie, 
chłopcy, a u nas także dziewczyny dorabiają-
ce sobie przy hutach i „grubach”, wydawali 
więcej, by się ubrać i zabawić, panny się stro-
iły, ale część zarobku odkładało się na wesele. 
Te oszczędności trzymała zwykle… matka. 
Tak, zarówno dorosłe chłopaki, jak i dziew-
czyny, powierzali zarobki matkom, a matki 
wydzielały im na stroje czy zabawy. Miało to 
być pewniejsze, bo młodzi, wiadomo, lekko-
myślnie, „przetyrmanią”. Nie zawsze się to 
sprawdzało, stąd potem niekiedy niesnaski, 
kiedy okazywało się, że te pieniądze się roze-
szły lub starcza ich tylko na bardzo skromne 
wesele. Ale co zrobisz własnej matce? Za-
wsze jednak matka zdawała się pewniejsza 
niż bank. Pieniądz trzeba czuć w garści, nie 
gdzieś nie wiadomo gdzie. Wiadomo było, ze 
banki bankrutują i pieniądze można stracić. 
Już lepiej oszczędzać samemu.

Oszczędności musiały być, rzecz jasna, 
bardzo dobrze schowane. „Jak by kto prziszoł 
i wloz”. Kryjówka miała być bardzo sprytna, 
choć powszechnie żartowało się z odkłada-
nia do „pończochy”. Chyba rzeczywiście 
była to popularna „skarbonka”, bo niby sta-
ra pończocha wciśnięta pod materac lub na 
dno szafy nie powinna zwracać uwagi. Jed-
nak był to schowek podobnie znany jak dziś 

na zapasowych deskach. Gospodarze na wsi 
lubili chować węzełek z pieniędzmi na stry-
chu, za belką „przy kuminie”, a także – ge-
nialne – w skrzyni ze zbożem lub pod kupą 
popiołu na podwórzu… Tak chowała swoje 
oszczędności pewna babcia, ale do momen-
tu, kiedy nieświadomy rzeczy syn zabrał się 
do porządkowania podwórka i popiół wy-
wiózł, z czego wybuchła wielka awantura. 
W niektórych starych chałupach były „tajne” 
piwniczki, z ukrytym wejściem, na przykład 
pod łóżkiem lub w ciemnym kącie pod scho-
dami na strych, z wejściem zasłanianym kla-
pą, czy po prostu deskami, aby nie rzucało 
się w oczy. Tam się chowało kartofle, czy 
kapustę, ale można było schować i coś waż-
niejszego…

Dawne chaty były dość łatwo dostępne dla 
złodziei. Drzwi zamykano (albo i nie, bo by-
wało, że okolica była tak bezpieczna, że nie 
przychodziło do głowy się zamykać) na zamki 
z wielkim kluczem, rygle i zasuwy, a na noc 
jeszcze zapierano deską, ale nie zawsze to 
wystarczało. Złodzieje mieli swoje sposoby. 
Przeważnie „wydłubali szybkę”, a raczej kit, 

i w ten sposób usuwali szybkę, a potem już 
łatwo było sięgnąć i okno otworzyć. Łupem 
padały nie tylko pieniądze, ale także co lep-
sze ubrania – garnitury, chusty, aksamitne ja-
kle, nowe trzewiki. Bywało, że i pościel. Ła-
two było potem sprzedać te rzeczy na targu. 
U zamożnych gospodyń trafiały się i korale 
(z prawdziwego korala) i złote kolczyki, to 
oczywiście też łakomy kąsek.

Łakomym kąskiem był i żywy inwentarz. 
Kury, gąski, to drobiazg, ale wyprowadzenie 
po cichu krów czy koni, to dopiero był łup! 
Byli „specjaliści” wyłącznie od kradzieży 
koni, tzw. koniokrady, którzy specjalizowali 
się nie tylko w uprowadzaniu tych zwierząt, 
ale także „przerabianiu” ich dla niepoznaki, 
żeby nawet właściciel, spotkawszy je na targu, 
nie miał pewności, czy to jego. Utrata koni 

czy krowy to była dla gospodarstwa straszna 
katastrofa, toteż chlewy, stajnie, obory ryglo-
wano równie starannie jak chałupę.

Pradziadkowie niechętnie powierzali swo-
je oszczędności bankom, ani nawet „szpor-
kasom”. Na ogół starano trzymać pieniądz 
w domu i się obyć bez wydawania, przeżyć 
z własnego gospodarstwa, z własnego zbo-
ża, warzyw, nabiału, rzadziej mięsa, nawet 
płótna i samodziały tkano własne. W dużych 
gospodarstwach wydawano praktycznie tyl-
ko na naftę i sól. Na targi i jarmarki udawa-
no się nie po to, by kupować i wydawać, lecz 
by sprzedać – pieniądze za jaja, masło, gęsi, 
kury nie były wielkie, ale wszystkie gospody-
nie niosły do domu z satysfakcją i starannie 
składały do „kupki”. Dlatego nawet w dużych 
gospodarstwach nie obżerano się mięsem czy 
jajami, bo przecież lepiej było sprzedać pro-
się czy jaja i „mieć piniondz”. Zwłaszcza na 
głębokiej wsi, gdzie nie dorabiano w kopal-
niach czy hutach, nie było innej szansy ten 
„piniondz” zdobyć, więc był on rzadko wi-
dziany i bardzo oszczędnie wydawany.

klucz pod wycieraczką. Zakamarki łóżek, 
pościel ułożona w szafie – to były skrytki, 
gdzie złodziej pierwsze kierował swe kroki. 
Ale były i sprytniejsze. W zegarze – takim 
szafkowym, z wahadłem; w porcelanowym 
dzbanku do kawy, używanym od wielkiego 
święta, a zwykle stojącym wraz z serwisem 
w kredensie. Gdyby złodziej dobierał się do 
serwisu, narobiłby jakiegoś hałasu, bo trud-
no, żeby porcelana nie brzdękała. Dobra też 
była skrytka pod blatem stołu do rozsuwania, 

Aleksandra J.  Ostroch 

Talary, marki, czeski… (cz. I)

Rodzinie zmarłej

śp. KRYSTYNY CHROSTEK
najgłębsze wyrazy współczucia

składają  
Burmistrz Gminy i Miasta Czerwionka-Leszczyny,

Dyrektor i Pracownicy Miejskiego Ośrodka Kultury
w Czerwionce-Leszczynach

Rodzinie zmarłej

śp. WERONIKI BLINDY
wyrazy najszczerszego współczucia

składają
Burmistrz Gminy i Miasta Czerwionka-Leszczyny

oraz Przewodniczący Rady Miejskiej
w Czerwionce-Leszczynach

Sylwii Konsek i Rodzinie
wyrazy współczucia z powodu śmierci

MATKI
składa

Burmistrz Gminy i Miasta Czerwionka-Leszczyny

Rodzinie zmarłego

śp. BRONISŁAWA POLOKA
głębokie wyrazy współczucia

składa
Burmistrz Gminy i Miasta Czerwionka-Leszczyny
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Od kilkunastu lat trwa Narodowe Czytanie – akcja promująca czytelnictwo, zwłaszcza 
w kontekście arcydzieł polskiej literatury. Zainicjowana przez Prezydenta RP Broni-
sława Komorowskiego, przez kolejne lata cieszy się patronatem honorowym Pary 
Prezydenckiej. Stąd w całym kraju wyjątkowa oprawa każdej edycji, udział wielu gości 
zaproszonych do wspólnego czytania fragmentów poszczególnych utworów oraz 
powszechne zaangażowanie placówek kulturalnych i oświatowych. Lekturą tegorocznej 
akcji był „Kordian” Juliusza Słowackiego.

Narodowe Czytanie „Kordiana”
Wybór utworu narodowego wieszcza nie był 

przypadkowy, wszak w tym roku mija 190 lat od 
chwili jego opublikowania, o czym w trakcyjnym 
liście do rodaków przypomniał Prezydent RP An-
drzej Duda. „Kordian” J. Słowackiego to arcy-
dzieło polskiego romantyzmu, utwór mądry i po-
ruszający, pełen artystycznych walorów i rozważań 
o najistotniejszych sprawach narodu. To dramat, 
który zagłębia się w polską duszę i polskość, od-
krywając zarazem uniwersalną prawdę o świecie. 
Poeta nakreślił w nim sugestywną wizję historii, 
w której dobro walczy ze złem, a prawda z kłam-
stwem, ale na pierwszym planie umieścił polskiego 
patriotę – z jego tęsknotą za wolną i suwerenną oj-
czyzną, wyzwoloną spod rosyjskiego jarzma. Dziś 
trudno w pełni zrozumieć nastroje Polaków pod 
zaborami bez znajomości tego utworu (…) Chciał-
bym, aby w trakcie tej wspólnej lektury towarzy-
szyła nam refleksja nad Polską i polskim losem. 
Ale też nad aktualnością „Kordiana”. Bo dramat 
Słowackiego opowiada o walce Polaków z cara-
tem, ale przecież można traktować go również 
jako opowieść o naszej współczesności. O tym, że 
wolność i niepodległość wymagają bezinteresow-
nego poświęcenia i ciągłej gotowości do czynu. Że 
odpowiedzialność, konsekwencja i wola działa-
nia prowadzą do zwycięstwa, a niezdecydowanie, 
strach i złudzenia do klęski – napisał Prezydent RP 
w liście, który w CKE odczytał burmistrz Wiesław 
Janiszewski, dzieląc się przy tej okazji własnymi 
refleksjami na temat czasów, w których powstał 
„Kordian”, oraz aktualności tego dzieła. W tym 
kontekście omówiła je również Małgorzata Pysz-
ny – polonistka, zarazem konsultantka metodyczna 
WOM w Rybniku.

W Czerwionce-Leszczynach „Narodowe Czyta-
nie” spoczywa na Bibliotece Publicznej, współor-
ganizatorem tego przedsięwzięcia rokrocznie jest 
Miejski Ośrodek Kultury, zaś miejsce wspólnej 
lektury stanowi Centrum Kulturalno-Edukacyjne. 
W tym roku jako lektorzy zawitali tutaj wicesta-
rosta rybnicki Marek Profaska, przewodniczą-
cy Rady Miejskiej Artur Sola, sekretarz gminy 
Justyna Domżoł, dyrektor Miejskiego Ośrodka 
Kultury Mariola Czajkowska, dyrektor Zespołu 
Szkół w Czerwionce-Leszczynach Natalia Kuś, 
wicedyrektor ZS Leszek Rakojc, dyrektor Szko-
ły Podstawowej nr 4 Iwona Szmelich, dyrektor 
Szkoły Podstawowej nr 5 Małgorzata Marciniak, 
nauczycielka w Przedszkolu nr 6 Janina Binda, 
słuchaczka Uniwersytetu Trzeciego Wieku Maria 
Pardała, miejscowy artysta Czesław Żemła, uczeń 
ZS Bartosz Wundersee, uczeń SP nr 4 Paweł Ka-
nia oraz goście specjalni tegorocznej uroczysto-
ści - Śląsko Bajarka Dominka Kierpiec-Kontny 
i Rafał Kierpiec. 

Warto dodać, iż podczas tegorocznej edycji 
Narodowego Czytania mieliśmy okazję poznania 
dwujęzycznych fragmentów „Kordiana”, polskiego 
i śląskiego. – Dramat na język śląski został prze-
tłumaczony na zlecenie Biblioteki Śląskiej w Kato-
wicach przez Mirosława Syniawę, znanego poetę, 
poliglotę, aktywistę językowego, członka Towarzy-
stwa Kultywowania i Promowania Śląskiej Mowy 
„Pro Loquela Silesiana. Fragment dzieła Juliu-
sza Słowackiego przeczytali po śląsku Dominika 
Kierpiec-Kontny, jej małżonek Rafał Kierpiec oraz 
Czesław Żemła – informuje Aleksandra Pietru-
szewska, dyrektor Biblioteki Publicznej w Czer-
wionce-Leszczynach. (r)
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„Magnificat” w Koszęcinie

Nie była to pierwsza wizyta czuchowskiego chóru „Magnificat” w siedzibie Zespołu Pie-
śni i Tańca „Śląsk” im. St. Hadyny, wszak w ubiegłym roku nasi chórzyści wyśpiewali 
w Koszęcinie Grand Prix. „Magnificat” pod dyrekcją Stefanii Szyp triumfował wówczas 
w Regionalnym Przeglądzie Pieśni „Śląskie Śpiewanie” oraz Ogólnopolskim Festi-
walu Pieśni Patriotycznych. Chór wyśpiewał także Nagrodę Specjalną Dyrektora ZPiT 
„Śląsk” oraz Nagrodę Specjalną Towarzystwa Muzycznego w Częstochowie.

Sięgając wstecz warto wspomnieć, że Koszę-
cin okazał się bardzo szczęśliwy dla chórzystów 
z Czuchowa już dziesięć lat temu, bo przecież to 
stamtąd chór parafii Wniebowzięcia Najświętszej 
Maryi Panny wrócił z Grand Prix przeglądu regio-
nalnego, ale też z pierwszym miejscem zdobytym 
w ramach Europejskiego Konkursu „Rozśpiewany 
Śląsk”. Tym razem, a więc 21 września, „Magni-
ficat” wystąpił podczas jubileuszowego koncertu 
z okazji 30-lecia „Śląskiego Śpiewania”, prestiżo-
wego przeglądu artystycznego, który rokrocznie 
skupia tutaj rzeszę śpiewaków nie tylko z nasze-
go regionu. Koncert galowy poprowadził Piotr 
Hankus, aktor, solista, konferansjer ZPiT „Śląsk”, 
Mistrz Mowy Polskiej. (r)

MIĘDZYNARODOWY KONKURS POETYCKI

O Złote Cygaro Wilhelma
Po raz 28. zjechali do Czerwionki miłośnicy lirycznych strof, aby uczestniczyć w kolejnym 
finale Międzynarodowego Konkursu Poetyckiego „O Złote Cygaro Wilhelma”. Trady-
cyjnie miejscem ich dorocznego spotkania była „Stara Piwnica” Miejskiego Ośrodka 
Kultury przy ul. Wolności.
W gronie jurorów tegorocznej edycji zasiedli 

prof. Joanna Kisiel, dr Katarzyna Niesporek-
-Klanowska i Andrzej Szuba, którzy po wysłu-
chaniu wszystkich uczestników finałowego spo-
tkania zdecydowali o przyznaniu nagród i wyróż-
nień. Tak więc główną nagrodę w postaci statuetki 
Złotego Cygara Wilhelma, którą wręczał burmistrz 
Wiesław Janiszewski, zdobył Piotr Zemanek 
z Bielska-Białej. II nagrodę odebrała Katarzyna 
Wiktoria Polak z Krakowa, zaś miejsce III przy-
znano Paulinie Wojciechowskiej z Sosnowca. 
Wśród laureatów sześciu równorzędnych wyróż-
nień znaleźli się: Anna Piliszewska z Wieliczki, 
Luiza Wilczyńska z Łodzi, Bogdan Nowicki ze 
Świętochłowic, Katarzyna Zychla z Żar, Mag-

dalena Łubkowska z Lipowej i Wioleta Szarwas 
ze Stanowic.

Jak co roku ufundowaną przez siebie nagrodę 
wręczyła również prof. Grażyna Barbara Szew-
czyk, córka Wilhelma. Trafiła ona do Anety Ja-
słowskiej z Kamienia Pomorskiego, zaś wyróżnie-
nie – do Agnieszki Mędrzak-Sikory z Pogórza. 
Swój głos oddali także pozostali uczestnicy poetyc-
kiego spotkania w Czerwionce, bowiem Nagrodę 
Publiczności otrzymał Piotr Zemanek. Podobnie 
jak w ubiegłych latach komisarzem konkursu był 
prof. Marian Kisiel z Uniwersytetu Śląskiego. 
Część artystyczną spotkania poetów uświetnił wy-
stęp Natalii Gierlich oraz Czesława Żemły i jego 
syna Jakuba. (r)
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Otwarcie konferencji

GMINNE RADY DIALOGU:
PRZYSZŁOŚĆ
WSPÓŁPRACY
SAMORZĄDOWEJ?

biuro.gaszo@gmail.com

Program

Rejestracja:

9 X 2024    17:00
CENTRUM KULTURALNO-EDUKACYJNE 

W CZERWIONCE-LESZCZYNACH 

KONFERENCJA PODSUMOWUJĄCA PROJEKT:
NARADŹMY SIĘ! - MOCNI, SAMORZĄDNI,
ZAANGAŻOWANI MIESZKAŃCY

17:00

Prezentacja inicjatyw zrealizowanych
przez mieszkańców powiatu
mikołowskiego i rybnickiego

17:30

Wykład prof. dr hab. Aldony
Frąkiewicz-Wronki pt.: „Prawne 
i praktyczne aspekty działalności 
ciał doradczych

18:00

Zakończenie konferencji i poczęstunek18:30

Udział w
konferencji jest

bezpłatny

Piknik w Dolinie Jesionki
21 września w Palowicach na terenie powstającego Zielonego Centrum Edukacji Do-
lina Jesionki odbył się drugi piknik rodzinny. Na uczestników wydarzenia czekała moc 
atrakcji przygotowanych przez Fundację GaSzo.
Najmłodsi mogli skorzystać z animacji, malo-

wania buzi, wodnych tatuaży, konkursów z nagro-
dami. Odbyła się również prelekcja pt. „Sekretne 
życie pszczół z wykorzystaniem ula edukacyjne-
go”. Każdy chętny mógł zasadzić i zabrać do domu 
sadzonkę truskawki. Ponadto na wszystkich czekał 

słodki poczęstunek w postaci śląskiego kołocza, 
popcorn i kiełbaski z ogniska. Piknik był również 
okazją do obejrzenia wystawy zdjęć prezentują-
cą działania podejmowane przez Fundację GaSzo 
w ostatnich trzech latach oraz galerię zdjęć poka-
zującą kolejne etapy prac budowlanych Doliny Je-
sionki. Organizację pikniku wsparło OSP Palowice, 
Stowarzyszenie na Rzecz Rozwoju Wsi Bełk i soł-
tys Palowic. Wydarzenie było objęte patronatem 
burmistrza Wiesława Janiszewskiego oraz wice-
starosty rybnickiego Marka Profaski.

Zapraszamy do wsparcia budowy Zielonego 
Centrum Edukacji Dolina Jesionki https://zrzutka.
pl/h2y4am

Jeśli chcesz być na bieżąco z wydarzeniami 
i warsztatami organizowanymi przez Fundację Ga-
Szo, zaobserwuj naszego facebooka i śledź stronę 
internetową www.gaszo.pl

Agnieszka Ganiek
Prezes GaSzo

22 września na terenie parku przy zameczku w Leszczynach odbył się Ekopiknik. 
Wydarzenie zostało zorganizowane przez Wydział Gospodarowania Odpadami i Biuro 
Rzecznika we współpracy z Miejskim Ośrodkiem Kultury.

Ekologiczny piknik w Leszczynach
– Cieszę się, że to niedzielne, wrześniowe popo-

łudnie zdecydowaliście się spędzić przy leszczyń-
skim Zameczku. Ekopiknik łączy w sobie eduka-
cję i zabawę, ale jest przede wszystkim wyrazem 
naszej wspólnej troski o środowisko – podkreślił 
burmistrz Wiesław Janiszewski.

Na uczestników Ekopikniku czekało wiele 
atrakcji. Dzieci mogły wziąć udział w licznych, 
różnorodnych warsztatach ekologicznych. W cza-
sie wydarzenia odbyły się także warsztaty z eks-
pertkami w dziedzinie permakultury, czyli sposobu 
projektowania i prowadzenia upraw, ogrodów czy 
przestrzeni zielonych w taki sposób, aby wykorzy-
stywać naturalnie występujące w przyrodzie pro-
cesy (kompostowanie, retencję wód, kooperację 
gatunków roślin, zwierząt, grzybów), wpasować 
się w istniejące warunki oraz wykorzystywać lo-
kalnie występujące gatunki i materiały – głównie 
naturalne np. kompost, zrębki, słomę, siano, korę 

i inne. Na wszystkich czekały również: stoisko 
„ABC ochrony pszczół”, koło fortuny z nagrodami 
oraz punkt informacyjny UGiM „Poprawna segre-
gacja odpadów w Gminie i Mieście”. Nie zabrakło 
koncertu zespołu Carrantouhill, od lat współpra-
cującego z Urzędem Gminy i Miasta Czerwionka-
-Leszczyny, aby podczas pikników ekologicznych 
promować troskę o środowisko naturalne.

Ekopiknik poprzedziła akcja zorganizowana na 
targowiskach w Czerwionce i Leszczynach, której 
celem była promocja ekologicznych postaw.

– Na miejscu szyliśmy woreczki na owoce i wa-
rzywa z niepotrzebnych firanek. Zaproponowali-
śmy także mieszkańcom możliwość uszycia własnej 
torby na zakupy z odzieży, z której już nie korzysta-
ją. Stoisko naszych krawcowych cieszyło się dużym 
zainteresowaniem, a łącznie uszyliśmy kilkaset to-
reb – wyjaśniają organizatorzy akcji. HPN

O Puchar Burmistrza
W ostatnią niedzielę września odbyły się do-
roczne Zawody Wędkarskie o Puchar Bur-
mistrza Gminy i Miasta Czerwionka-Lesz-
czyny Wiesława Janiszewskiego zorgani-
zowane przez miejscowe Koło PZW.

W wędkarskiej rywalizacji nad „Tamą” zwy-
ciężył Adam Muras. Z drugim wynikiem został 
sklasyfikowany Henryk Młotek, zaś na miejscu III 
znalazł się Marcin Syrnicki. W pierwszej piątce 
najlepszych wędkarzy na kolejnych miejscach zna-
leźli się Radosław Błaut i Marcin Kluczniok. (r)
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– Pani Prezes, prosimy o kilka słów na temat 
powstania Spółdzielni?

– Trzeba by się cofnąć o kilka dekad. 12 listopa-
da 1982 r. z inicjatywy pracowników miejscowej 
kopalni została zarejestrowana w Sądzie Rejono-
wym w Katowicach Górnicza Spółdzielnia Miesz-
kaniowa przy KWK „Dębieńsko”, której celem było 
wybudowanie dla górników około 500 mieszkań 
zlokalizowanych w obrębie obecnego osiedla Jana 
Pawła II w Czerwionce. Roboty budowlane roz-
poczęto w 1983 r., a pierwsze mieszkania zostały 
oddane do użytku trzy lata później. W sumie do 
roku 1989 r. powstało na tym osiedlu 11 budynków 
mieszkalnych wraz z całą infrastrukturą techniczną.

– Niebawem zaszły jednak pewne zmiany, 
zgadza się?

– Owszem. Na skutek reorganizacji przemysłu wę-
glowego, a także dążeń członków Lokatorsko-Wła-
snościowej Spółdzielni Mieszkaniowej w Knurowie 
mieszkających w budynkach spółdzielczych zloka-
lizowanych w Czerwionce-Leszczynach, w 1990 r. 
doszło do połączenia zasobów Górniczej Spółdziel-
ni Mieszkaniowej z knurowską LWSM. Efektem tego 
połączenia było zarejestrowanie 31 października 
1990 r. w Sądzie Rejonowym w Katowicach Spół-
dzielni Mieszkaniowej „Karlik” z siedzibą w Czer-
wionce-Leszczynach przy ul. Kościuszki 9.

– Podstawowym celem działalności statutowej 
Spółdzielni pozostało budowanie i zarządzanie 
nieruchomościami?

– Tak, choć obejmuje ona również prowadze-
nie działalności społecznej, kulturalnej i oświato-
wej. Na podstawie decyzji Walnego Zgromadzenia 

21 września na terenie Hali Targowej w Czerwionce odbył się Festyn Rodzinny, którego 
pomysłodawcą i głównym organizatorem była Spółdzielnia Mieszkaniowa „Karlik”. 
– Dzięki obecności i zaangażowaniu mieszkańców było to wyjątkowe wydarzenie, pełne 
radości, zabawy i wspólnego świętowania. Szczególne podziękowania składamy Burmi-
strzowi za objęcie naszego wydarzenia honorowym patronatem – podsumowuje Wiesła-
wa Cybula, prezes Zarządu SM „Karlik”, udzielając przy tej okazji krótkiego wywiadu.

Nie tylko dla spółdzielców

sprzed 30 lat nasza Spółdzielnia prowadziła taką 
działalność poprzez dwa kluby. Z perspektywy cza-
su wymagania członków w tym zakresie zmieniały 
się. Ostatnie doświadczenia, zwłaszcza po pan-
demii, dały nam do zrozumienia, że intensywność 

zapotrzebowania na tego typu działalność znaczą-
co spadła. I tak Klub „Krokus” został zamknięty 
w czerwcu 2023 r., a budynek klubu przeznaczo-
no na wynajem. Działalność kulturalna i społecz-
na nie została jednak przerwana, a mieszkańcom 
wciąż oferowano szereg atrakcji. W ramach współ-
pracy z Zameczkiem w Leszczynach Spółdzielnia 
zorganizowała takie inicjatywy, jak zajęcia sporto-
we dla dzieci i seniorów, warsztaty rozwojowe czy 
spotkanie Mikołajkowe. Dodatkowo Spółdzielnia 
współfinansowała wycieczkę oraz bal karnawało-
wy, w których uczestniczyli seniorzy.

– A co z klubem w Czerwionce?
– Klub „Karlik” na osiedlu Jana Pawła II funk-

cjonował do końca ubiegłego roku. Od stycznia 
tego roku pomieszczenie wynajmowane na ten 
cel zostało przekazane na potrzeby miejscowego 
przedszkola. Mimo to w dalszym ciągu realizowane 
były wydarzenia we współpracy z Miejskim Ośrod-
kiem Kultury oraz Miejskim Ośrodkiem Sportu 
i Rekreacji, m.in. w czasie ferii.

– Czy chodziło również o ograniczenie wy-
datków?

– Zmiana sposobu prowadzenia tego typu dzia-
łalności pozwoliła odwrócić proporcję znaczące-
go udziału kosztów przeznaczanych na utrzymanie 
klubów i ich obsługę w stosunku do wydatków na 
rzecz organizowanych inicjatyw dla mieszkańców. 
W Czerwionce-Leszczynach prężnie działa kilka 
instytucji, które oferują szeroką gamę zajęć skiero-
wanych do osób w każdym wieku, co pozwala na 
jeszcze większą integrację społeczności.

Mimo rozpoczętych zmian w tym zakresie przy 
zachowaniu stałej od kilkunastu lat miesięcznej 
stawki na ten cel w wysokości 6,50 zł za lokal, część 
mieszkańców wyraziło zdecydowany sprzeciw wo-
bec ponoszenia opłat na prowadzenie tego rodzaju 
działalności przez podmiot, którego podstawowym 
zadaniem jest zarządzanie nieruchomościami.

– A Festyn Rodzinny? Skąd taki pomysł?
– Podczas ostatniego Walnego Zebrania Człon-

ków, które odbyło się 13 kwietnia, podjęto uchwałę 
o zaprzestaniu prowadzenia działalności społecz-
no-oświatowej i kulturalnej od 1 maja. W związku 
z tym Komisja Rewizyjna Rady Nadzorczej Spół-
dzielni zarekomendowała, aby pozostałe na dzień 
30 kwietnia środki przeznaczyć na cele społeczne 
dla mieszkańców. Stąd pomysł na zorganizowanie 
Festynu Rodzinnego. Trudno byłoby zorganizować 
takie przedsięwzięcie tylko dla członków Spółdziel-
ni, dlatego podjęto tę inicjatywę wspólnie z Urzę-
dem Gminy i Miasta. Dzięki temu spotkaliśmy 
się 21 września na Festynie Rodzinnym zorganizo-
wanym dla wszystkich mieszkańców gminy i mia-
sta pod hasłem „Razem jesteśmy taką siłą, o której 
nawet nam się nie śniło”. Składając podziękowania 
wszystkim, którzy zaangażowali się w przygotowa-
nie tego wydarzenia, mam nadzieję, że spotkamy się 
w tak wspaniałym gronie przy kolejnych okazjach.

Inauguracja Roku Akademickiego 
UTW w Czerwionce-Leszczynach

Już 30 września w sali widowiskowej Centrum Kulturalno-Edukacyjnego w Czerwion-
ce po raz 12. zagościli słuchacze naszego Uniwersytetu Trzeciego Wieku na uroczystej 
inauguracji roku akademickiego. Wszystkich przybyłych witała Józefa Szubert, prze-
wodnicząca Rady Słuchaczy UTW. Z okazji inauguracji z życzeniami kierowanymi pod 
ich adresem zwrócili się również burmistrz Wiesław Janiszewski i koordynator UTW 
Krystian Wyleżoł, zaś pierwszy wykład wygłosił prof. Stanisław Nicieja z Uniwersytetu 
Opolskiego, autor popularnej serii wydawniczej o Kresach Wschodnich. (r)
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We wrześniu 20 uczniów z klas IV, V, VIa i VIb Szkoły Podsta-
wowej w Stanowicach wraz z opiekunkami Ewą Kontny-Pa-
szek, Agnieszką Krzyżowską i Agatą Burnagiel wzięło udział 
w zawodach sportowych w ramach projektu Szkoła Pełna Ak-
tywności. Jest to projekt promocji aktywności sportowej i zasady 
fair play wśród dzieci szkół podstawowych.

Było wesoło, aktywnie 
i bardzo sportowo

W zawodach uczestniczyło 45 zespołów z całego 
województwa śląskiego. Każdy z nich miał do poko-
nania 10 konkurencji: sztafetę, nietypowy dart chal-
lenge, bieg z przeszkodami, ergometr wioślarski, 
koszykówkę, budowanie piramidy czy też wyzwanie 
poetyckie. I tu ogromna niespodzianka, gdyż rywa-
lizację wygrali uczniowie z klasy VIb w składzie: 
Karolina, Bartosz, Bartłomiej, Fryderyk i Marcel. 
Dla siebie i całej swojej klasy zdobyli bilet na finał, 
który odbędzie się 28-31 października w Wilka-
sach na Mazurach. Tam przyjdzie im się zmierzyć 
z pozostałymi finalistami z całej Polski. Gratulacje 
i wielkie brawa dla zwycięzców i ich opiekunek.

Na finiszu 
Bike Atelier 
MTB Maraton

28 września w Dąbrowie odbył się finał 
cyklu zawodów Bike Atelier MTB Mara-
ton. Mimo że nasza gmina nie ma wielkich 
tradycji w kolarstwie górskim MTB, to 
działają tu aż dwa zespoły startujące w za-
wodach – Luxtorpeda Czerwionka oraz 
Czerwionka-Leszczyny Cycling Team.

Na finałowej gali w Dąbrowie na podium w kla-
syfikacji generalnej zawodów stanęły – Marta Ma-
rek – Cycling Team (I miejsce w kategorii K15) 
oraz Iwona Skorupa-Janisiewicz – Luxtorpeda 
Czerwionka (III miejsce w kat. K40). Warto wspo-
mnieć, że Czerwionka-Leszczyny była również go-
spodarzem jednej z edycji, która w tym roku otwie-
rała sezon MTB 2024. (r)
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Tegoroczna edycja Nocnego Biegu 
Ulicznego, która odbyła się 7 września już 
za nami! Coroczne sportowe wydarzenie, 
które przyciąga na trasę zarówno bie-
gaczy jak i sympatyków marszu nordic 
walking, okazało się ponownie strzałem 
w „dziesiątkę”.

XIII Nocny 
Bieg Uliczny

Organizatorzy przygotowali kilka nowości, dzię-
ki którym oglądaliśmy rekordową ilość ponad 200 
uczestników! W tegorocznej edycji uczestnicy 
mieli możliwość wyboru biegu na dystansie 10 km 
oraz 5 km. Oprócz tradycyjnego marszu nordic 
walking na dystansie 5 km został przygotowany 
marsz dla osób z niepełnosprawnościami – bez 
barier. To właśnie uczestnicy z niepełnosprawno-
ściami o godz. 20.00 jako pierwsi ruszyli na tra-
sę, po pokonaniu okrążeń wokół stadionu przy 
ul. Wolności 2a udali się na linię mety zlokalizo-
waną w głównym punkcie wydarzenia, a więc pod 
Halą Targową, gdzie zostali przywitani gromki-
mi brawami przez uczestników przygotowujących 
się do startu głównego oraz dziewczyny z Zespołu 
Tańca Nowoczesnego „Rytm”. Punktualnie o 20.30 
burmistrz Wiesław Janiszewski i pełnomocnik 
ds. społecznych Aleksandra Chudzik wystarto-
wali rywalizację na pozostałych dystansach.

Jak co roku na trasie towarzyszyły uczestnikom 
setki kibiców, wspierając zawodników głośnym do-

pingiem. Po ukończonym biegu wszyscy otrzymali 
pamiątkowe medale. Najszybsi w poszczególnych 
grupach zostali nagrodzeni pucharami oraz bonami 
podarunkowymi, które wręczał Michał Cichoń, 
dyrektor Miejskiego Ośrodka Sportu i Rekreacji 
w Czerwionce-Leszczynach. Pokaz nietuzinko-
wych samochodów, a także pokaz wytrzymałości 
i rywalizacja w zmaganiach wyciskania sztangi 
oraz punkty gastronomiczne to również dodatko-
we atrakcje przygotowane przez nasz MOSiR. Or-
ganizatorzy zgodnie zapowiedzieli, że XIII edycja 
nie była ostatnią i za rok ponownie spotkamy się na 
trasie kolejnego biegu. (-)

Wyniki OPEN: kobiety – 1. Sylwia Indeka, 2. Michalina Ja-
nowska, 3. Roksana Kolonko-Wiera; mężczyźni – 1. Paweł 
Kosek, 2. Marcin Ciepłak, 3. Jarosław Kożdoń.
Wyniki mieszkańców Czerwionki-Leszczyn: kobie-
ty – 1. Weronika Rybok, 2. Katarzyna Adamiec-Kurcok, 
3. Aniela Trela; mężczyźni – 1. Adrian Cimała, 2. Micha-
el Smokowski, 3. Grzegorz Szymura. 
Wyniki z pozostałych kategorii dostępne na facebooko-
wej stronie Miejskiego Ośrodka Sportu i Rekreacji.

„Orły” wracają do gry
Gdy w roku 2020 LKS Orzeł Palowice wskutek braków kadrowych 
został zmuszony do wycofania zespołu seniorów z rozgrywek pił-
karskich, wydawało się, że klub podzieli losy innych zespołów z na-
szej gminy, czyli Górnika Czerwionka, Piasta Leszczyny czy Czar-
nych Przegędza. Na szczęście czarny scenariusz się nie spełnił.

– Zmieniliśmy system zarządzania 
klubem. Innymi słowy, rozpoczęliśmy 
„pracę u podstaw”. W ramach istnie-
jącego klubu utworzyliśmy Akademię 
Piłkarską, której celem jest szkolenie 
dzieci i młodzieży. Aktualnie po-
siadamy sześć grup młodzieżowych 
(roczniki 2006-2018), co czyni nas 
największą szkółką w naszej gminie. 
Rywalizujemy na szczeblu podokrę-
gu Rybnik, w ligach wojewódzkich, 
a także z sukcesami reprezentowali-
śmy Czerwionkę-Leszczyny na tur-
niejach w Niemczech, Austrii i na 
Węgrzech – relacjonuje Marcin Ja-

nużyk, prezes i trener LKS Orzeł 
Palowice. – Wieloletnia, systema-
tyczna praca z młodzieżą przyniosła 
wymierne efekty, a cel, jakim było po-
nowne zgłoszenie drużyny do rozgry-
wek seniorskich, został zrealizowany. 
Dzięki wielkiemu zaangażowaniu tre-
nerów oraz Zarządu klubu ponownie 
wracamy do „dorosłej” piłki.

Po 5 kolejkach sezonu 2024/2025 
zespół seniorski, złożony w większo-
ści z wychowanków klubu, z komple-
tem 15 punktów zajmuje I miejsce 
w rybnickiej klasie B. (–)

W Pieniny
Niedawno informowaliśmy o gór-
skich podbojach uczestników wy-
cieczek współorganizowanych przez 
Miejskich Ośrodek Sportu i Rekre-
acji w Czerwionce-Leszczynach oraz 
miejscowe Koło „Ramża” PTTK. 
Tymczasem publikujemy kolejną 
pamiątkową fotkę z wyprawy w Pie-
niny, która odbyła się w drugiej po-
łowie września z udziałem przewod-
nika turystyki górskiej MOSiR-u, 
o czym informuje jego dyrektor Mi-
chał Cichoń. (r)
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VI edycja Leszczyniady 
przeszła do historii

Zgodnie z naszą zapowiedzią, w ostat-
nią sobotę sierpnia uczestniczyliśmy 
w Gminnym Dniu Sportu, czyli Lesz-
czyniadzie. Podobnie jak w ubiegłych la-
tach, już o godz. 9.00 na rajd rowerowy 
wokół dzielnic i sołectw naszej gminy 
wyruszyli cykliści. Trasa liczyła ok. 50 km 
i umożliwiała zwiedzanie atrakcyjnych 
miejsc Czerwionki-Leszczyn, w tym Po-
jezierza Palowickiego i wzgórza Ramża. 
Druga grupa rowerzystów miała do prze-
jechania tylko ok. 15 km, a ich wycieczka 
połączona była ze zwiedzaniem czer-
wieńskich familoków.

Kiedy na szlaki wyruszyli już rowerzyści, w tym 
samym czasie na stadionie przy ul. Brzozowej 
ok. 160 młodych adeptów piłkarskich ze szkół pod-
stawowych rozpoczęło swoją rywalizację w trzech 
kategoriach wiekowych. Trenerzy i działacze 
z leszczyńskiego klubu sportowego jak zawsze 
dopilnowali, aby wszystkie dzieciaki dobrze się 
bawiły. Na „Orliku” odbyły się natomiast dwa tur-
nieje. Jako pierwsi piłkarskie zmagania dla doro-
słych rozpoczęli przedstawiciele Bełku, Czuchowa, 
Dębieńska, Leszczyn i Szczejkowic. W systemie 
rozgrywek każdy z każdym wyłoniono zwycięz-
ców turnieju, którymi zostali mieszkańcy Bełku. 
Drugie miejsce wywalczyła reprezentacja Lesz-
czyn, zaś trzecie miejsce na podium zajęła drużyna 
z Dębieńska. Na boisku koszykarskim rozgrywany 
był również turniej streetballa, w którym oprócz 
drużyn z Czerwionki-Leszczyn były także ekipy 
z Knurowa, Wodzisławia Śląskiego i Rybnika.

Na Leszczyniadzie nie zabrakło zawodów rowe-
rowych dla dzieci do lat 8, które tradycyjnie prze-
prowadzili członkowie stowarzyszenia „Luxtorpe-
da”, oraz miasteczka ruchu drogowego zorganizo-

wane przez strażaków z OSP Leszczyny. Ponownie 
zorganizowano amatorskie zawody w siłowaniu na 
rękę, przeprowadzone przez klub Samson z Mar-
klowic, rodzinne konkursy, za które odpowiadali 
członkowie PTTK „Ramża”, oraz pokazy pierw-
szej pomocy prowadzone przez Grupę Poszuki-
wawczo-Ratowniczą „Koordynata”. Tradycyjnie 
zorganizowano też strefę gastronomiczną, darmo-
we dmuchańce dla najmłodszych i zbiórkę chary-
tatywną na rehabilitację jednego z mieszkańców.

W zorganizowanych turniejach, zawodach, 
rozgrywkach sportowych i pozostałych aktyw-
nościach udział wzięło w sumie ok. 400 osób, 
natomiast podczas całego sportowego dnia Lesz-
czyniadę odwiedziło wielu mieszkańców i gości 
z sąsiednich miast. Organizatorzy wydarzenia, 
którymi byli w szczególności członkowie sto-
warzyszenia Aktywni Społecznie oraz Miejski 
Ośrodek Sportu i Rekreacji w Czerwionce-Lesz-
czynach, dziękują wszystkim partnerom, sponso-
rom, ale przede wszystkim uczestnikom Gminne-
go Dnia Sportu. Pogoda dopisała, uczestnicy dali 
z siebie wszystko, a mieszkańcy bawili się dobrze, 
więc mamy nadzieję, że za rok zobaczymy się na 
siódmej Leszczyniadzie.

Marcin Stempniak
Prezes stowarzyszenia Aktywni Społecznie,

Wiceprzewodniczący Rady Miejskiej
w Czerwionce-Leszczynach
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Załącznik do Zarządzenia Nr 581/24
Burmistrza Gminy i Miasta Czerwionka-Leszczyny

z dnia 9 września 2024 r.

O B W I E S Z C Z E N I E
BURMISTRZA GMINY I MIASTA 

CZERWIONKA-LESZCZYNY
w sprawie przeprowadzenia  

obowiązkowej akcji odszczurzania 
na terenie Gminy i Miasta Czerwionka-Leszczyny.

Na podstawie § 15 ust.2 Regulaminu utrzymania czystości i porządku w gminie, stanowiącego załącznik do uchwały 
Nr XXIX/324/21 Rady Miejskiej w Czerwionce-Leszczynach z dnia 29 stycznia 2021 r. w sprawie Regulaminu utrzy-
mania czystości i porządku na terenie Gminy i Miasta Czerwionka-Leszczyny (t.j. Dz. Urz. Woj. Śl. z 2021 r. poz. 917), 
w związku z art. 22 ust.1 pkt 2 ustawy z dnia 5 października 2008 r. o zapobieganiu oraz zwalczaniu zakażeń i chorób 
zakaźnych u ludzi (t.j. Dz.U. z 2020 r. poz.1845 ze zm.), obwieszcza się, co następuje:

§ 1
W okresie od 1.10.2024 r. do 31.10.2024 r. przeprowadza się obowiązkową akcję odszczurzania 
na terenie Gminy i Miasta Czerwionka-Leszczyny.

§ 2
Obowiązkowej deratyzacji należy poddać obszary zabudowane budynkami wielolokalowymi, 
budynkami produkcyjnymi, handlowymi i usługowymi, a także budynki placówek oświato-
wych, urzędów administracji rządowej i samorządowej.

§ 3
Obowiązek przeprowadzenia akcji deratyzacji spoczywa na właścicielach i współwłaścicie-
lach nieruchomości, użytkownikach wieczystych, jednostkach organizacyjnych, osobach 
posiadających nieruchomości w zarządzie lub użytkowaniu, oraz innych podmiotach włada-
jących nieruchomościami na terenie Gminy i Miasta Czerwionka-Leszczyny.

§ 4
Zobowiązuje się podmioty wymienione w § 3 przed rozpoczęciem deratyzacji do podjęcia 
działań sanitarno-porządkowych, mających na celu oczyszczenie podwórzy, piwnic, strychów, 
poddaszy, magazynów i innych pomieszczeń gospodarczych w obiektach, o których mowa 
w § 2, w celu pozbawienia gryzoni możliwości zdobycia pożywienia.

§ 5
Podmioty, o których mowa w § 3 przeprowadzają akcję odszczurzania poprzez zlecenie 
tych czynności specjalistycznym firmom deratyzacyjnym, ponosząc całkowity koszt akcji 
deratyzacji.

§ 6
Z uwagi na niebezpieczeństwo przypadkowego zatrucia ludzi w okresie wyłożenia trucizny. 
Podmioty wskazane w § 3 zobowiązane są do wywieszenia w miejscach wyłożenia trutki 
ostrzeżenia: „UWAGA TRUCIZNA!”

§ 7
Gryzonie padłe w czasie akcji muszą być usunięte przez ekipy dokonujące deratyzacji.

§ 8
Nadzór nad akcją, jej przygotowaniem i kontrolą wykonania sprawować będzie Straż Miejska 
oraz przedstawiciele upoważnieni przez Państwowego Powiatowego Inspektora Sanitarnego 
w Rybniku.

§ 9
Niewykonanie powyższych obowiązków podlega odpowiedzialności zgodnie z przepisami 
o wykroczeniach.

Burmistrz Gminy i Miasta
Czerwionka-Leszczyny

Wiesław Janiszewski

ZARZĄDZENIE NR 581/24
BURMISTRZA GMINY I MIASTA 

CZERWIONKA-LESZCZYNY
z dnia 9 września 2024 r.

w sprawie obowiązkowej akcji odszczurzania 
na terenie Gminy i Miasta Czerwionka-Leszczyny.

Na podstawie art. 30 ust. 1 i ust. 2 pkt 2 ustawy z dnia 8 marca 1990 r. o samorządzie gminnym (t.j. Dz. U. z 2020 r. 
poz. 713 ze zm.) w związku z § 15 Regulaminu utrzymania czystości i porządku w gminie, stanowiącego załącznik do 
uchwały Nr XXIX/324/21 Rady Miejskiej w Czerwionce-Leszczynach z dnia 29 stycznia 2021 r. w sprawie Regulaminu 
utrzymania czystości i porządku na terenie Gminy i Miasta Czerwionka-Leszczyny (t.j. Dz. Urz. Woj. Śl. z 2021 r. poz. 
917), zarządzam co następuje:

§ 1
Podać do publicznej wiadomości poprzez:
a) wywieszenie na tablicach ogłoszeń na terenie Gminy i Miasta Czerwionka-Leszczyny,
b) zamieszczenie na stronie internetowej Gminy i Miasta Czerwionka-Leszczyny,
c) opublikowanie w gazecie lokalnej „Kurier”,
obwieszczenia o przeprowadzeniu obowiązkowej akcji odszczurzania na terenie Gminy i Mia-
sta Czerwionka-Leszczyny, o treści określonej w załączniku do niniejszego Zarządzenia.

§ 2
Wykonanie Zarządzenia powierza się Naczelnikowi Wydziału Gospodarowania Odpadami.

§ 3
Zarządzenie wchodzi w życie z dniem wydania.

Burmistrz Gminy i Miasta
Czerwionka-Leszczyny

Wiesław Janiszewski
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  OGŁOSZENIA DROBNE 

KAMIL REMONTY
GŁADŹ / MALOWANIE  

WYKOŃCZENIA WNĘTRZ
tel. 533 466 239

e-mail: kamilzmyslowski@onet.eu

NAPRAWA SPRZĘTU 
RTV, MONTAŻ ANTEN

ŁUKASZ GÓRNY
tel. 501-347-984

Czerwionka-Leszczyny,  
ul. Rynek 5/9

Centrum Dystrybucji Wędlin 
„MULTIPAK” z Palowic

poszukuje pracowników na stanowiska:
Magazynier i Kierowca-magazynier 

Wymagania: prawo jazdy kat. B
Prosimy o wysyłanie CV pod adres mariusztomas@gmail.com
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